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" Oświadczanie brytyjskiego Ministra Spraw Zagranicznych, z dnia 22.5* 

1946 stanowi’ początek realizacji decyzji Rządu Brytyjskiego z dnia 20 mar 
ca 1946 w sprawie rozwiązania Polskich Sil Zbrojnych na obczyźnie. Piz e~ 
ciwko tej decyzji Rzad Polski z.ałozył uroczysty protesty

f ciągu szesciu Łat wojny Polska prowadziła walkęj przy użyciu wszys 
tkich swoich silj w Kraju -i na obczyźnie, zwisżana z U^Brytania sojuszem, 
ktorago zobowiązań dopełniła z najwyższym poświeceniem*

Hawet wtedy, gdy Sprzymierzacy nasi' na konferencjach w Teheranie' i w 
daluie godzili sie na oddanie połowy Polski Związkowi Sowieckiemu i na na 
rzucenie jej rządu, .bddacego wyrazem obcej przemocy, Ha rod polski .wyirmTal 
w walce, zarowno w* Kraju jak na obczyźnie, składajjne-umiaz olbrzymie ofia 
ry krwi* i mienia dla wspólnej sprawy Sprzymierzonych,,

Kawęt wtedy, gdy Tyło juz jawne, -ze Związek Sowiecki zmierza do za— 
wlacniaoia cala Polska," Ha rod polski, wierny swoim sojuszom, podjął & bez 
przykładnym w dziejach poświeceniem działata.ua wojenna Armii Krajowe j^ciez 
kie" boje na Wołyniu* na^Wilenssezyznie i w województwach centralnych, a z 
do ud en równane go w ofierze powstania warszawskie go c «

Rarod Polski wierzyły ze niepodległość jego Ojczyzny jest sprawa su
mienia świata i jednym z nieodzownych wyników wspólnego zwycięstwa.̂

Polskie Siły Zbrojne nr. An^yznie walczyły do końca wojny w ofiarnej 
służbie Rzeczypospolitej i w sSóałym braterstwie broni z silami zbrojny- 
uri ̂ Brytanii za wspólna sprawę Zjednoczonych Harodow0-Wiele tysięcy Po
laków poległo w bojach, wiele tysięcy doznało kalectwa* Żołnierze polscy 
postawa.swoja po dzień dzisiejszy zasłużyli sobie na szacunek harodu bry
tyjskiego i innych Harodow Sprzymierzonych.

• rMieli oni prawo oczekiwać9 ze w wyniku zwycięstwa powroca ze sy mi 
dowódcami na czele, ze sztandarami i bronią, do Polski wolnej i niepod-

Obecne decyzje groza odebraniem: im możności takiego powrotu do Oj
czyzny * Przychodzą one w chwili, gdy w Polsce t0zw0 Rzad Tymczasowy, ła
miąc przyjęta zobowiązania w sprawie‘-wolny oh i nieskrępowanych wyborow, 
odsuwa je w przyszłość nieokreślonaa g mitem - i postrachem odbiera He
rodowi .polskiemu wszelka, moznosc swobodnego życia po litycznego *

Długu wobec Polski i jej Sil Zbrojnych ciążącego na jej sprzymBorzo- 
rydli, nie zdoła wyrównać 2$ c zł iwa opieka , brytyjska nad żołnierzami pol
skimi przemienionymi w wy gnane ewu Polska musi byc wolnsar* -Wtedy tylko 
mogliby do niej powrocie ze świadomością wypełnionego obowiązku i osiąg
niętego celu siedmiolecia walk i poswiecen*

Decyzja rozwiązania Polskich Sił Zbrojnych uderza w pierwszym dz s- 
dzie • w bohaterski 2 Korpus we Włoszech*. Korpus ten, który pod dowo
dź kaem gen* Wl^Andersa zdobył Monte Cassino 1 Ankone, przełamał linie 
Gotow i wkroczył zwycięsko do Bolonii, pierwszy ma przestać istnieć. Ma 
to szczególnie tragiczna wymowę*

Rzad Polski jest przkonary, ze wyraża uczucia narodu oświadczajac 
ze Polskie Siły Zbrojna? na obczyźnie dobrze sasluzyly sie Polsce i wspól
nej sprawie Karodow Zjednoczonych i ze nigdy nie przestana zyc w sercach 
<!?olakowa _

Żołnierze Polskich Sil Zbrojnych, bez względu, na narzucone la warun
ki, nie przestana byc żołnierzami Rzeczypospolitej polskiej, a prawa i 
obowiązki ich stad wynikające sa nienaruszalne^ „ _

Wyzwoleni z niewoli niemieckiej żołnierze Wyp0 z kapyanii wrześnio
wej oraz żołnierze Armii Krajowej byli i sa pełnoprawnymi członkami Pol
skich Sil Zbrojnych*. Rzad Polski nie przestanie domagać sie należnego 
im, sprawiedliwego i godne&o, traktowania przez Sprzymierzonych, m  równi 
z żołnierzami polskich Sil Zbrojnych na obczyźnie*

ległej*



Żołnierze Polskich Sil Zbrojnych óa nadal wierni przysiędze, któ
ra kaze In bronie Ojczyzny* Jaj całości i niepodległości, w posłuszeń
stwie Prezydentowi Rzeczypospolitej, swoim legalnym zwierzchnikom i pra~ 
wu. Rzad Polski wis*. ze zawsze i we wszelkich okolicznościach wytrwa ja 
oni w żołnierskiej wierności, której od siedmiu lat daj*3, dowody*

- Ifcrod Polski, który tyle juz ciosow zniosl z niezłomna wola wytrwa
nia* zespoli Sie w tej ciezkiej chwili tym silniej przy sztandarze Rze
czypospolite j, wolnej, osiej i niepodległej, z wiara w zwycięstwo Spra
wy/ która jest- nierozerwalnie zwiaznna z wolnością narodow i z trwajym 
pokojem świata**

RZAD RZEQ ZYPOSPOLITJStT POLSKIEJ

W Londynie, ćnisi 24 maja 1946 r


